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C z y  t o  p l e b i s c y t ?
JLwów, 17. lutego.

( i) Coraz 'bardziej oburzające wieści jakie 
dzień każdy przynosi nam z Cieszyna, każą w po- 
isitępowamu tamtejszej komisyi 'koalicyjne} dopa
trywać się jakiejś planowej*! solidarnej akcyi w  
■porozumieniu z Czechami. Utrzymanie w mocy, a 
nawet najeżenie uowemi szykanami linii demaika- 
cyjnefi wyjęcie z pod .pieczy polskiej, sądcwiiictiwą 
i szkół na obszarze poM im  Pó „ez«iskiói“ stronie 
(wbrew  kpnwettcyl'' paryskiej z <ł. 3. lutego 1919. 
podpisanej przez Benesza, Dmowskiego, Wilsona 
i'Cleraeneoau/); stanowisko szefa. komibyt koalicyj
nej, hr. de iiyianneville .wobec delegatów wiecu nau-; 
czyciedi wójtów i robotników:- postawia tejże ko
misyi wobec cieszyńskiej Rady narodowo,; pa
trzenie przez palce na coraz zuchwalsze i coraz 
bardziej bandyckie wystąpienia Czechów (wiec w  
Orlowaj!); zbrojenie na koniec tychże Czechow ©i 
rężem bawarskim i wyposażenie ich airunicyą, o 
cze-m donosi ,jPravo Lidiu" wytvcza zupełnie 
ntedwuzitacznie linię, po której zamierza kroczyć 
Cieszyńska komisy a międzysojusznicza.

Czy hr. de Mn>imevi'Je, mający do pomocj (pa
na kapitana Fripon’a i owego arcy-Francusa, Da
wali (ńazwićko to dziwnie przywodzi na pamięć 
początki prowókacyi czeskiej na Siąslcu...) —  czy 
tedy Itr. d e 1 Mannevi'lle działa w  myśl ińtencyi 
rządu francuskiego — nie wiadomo. Z owyoh zna
ków cieszyńskich wnosióby raczej można, 'że szef 
komisyi plebiscytowej wlecze zasobą smętnej pa
mięci tradycyę polityka czeskiej p. Pi-chona, który 
swego czasu, -.bałamucony scftzmatami Benesza, 
zawarł tajny układ z Czechami, oddający im „bez 
długich krzyków" cały SIąsk cieszyński. Od! tego 
czasu upłynęło wszakże sjptro wody od tego 
czasu Francya wróciła do Alzacyi, od tego czasu 
koalicya zmieniła radykalnie stosunek swój do so
wietów rosyjskich. Olbrzymi nurt zdarzeń św:a- 
towej wagi przewalił się i minął — mialżeby tylko 
czeski dogmat w polityce francuskie' stać nie
wzruszenie? Dogmat o tern, że -  w myśl zasady 
samostanowienia — przyznać należy Czechom ob
szar, według statystyki czeskiej, liczący przeszło 
dwa razy więcej Polaków, niż Czechów!

Na plebiscyt, jako na sposób ujawnienia woli 
ludności należenia do tego, lub owego państwa, 

Ciąg d«lszy na atr. 2-gieL

i W gabinecie przeważają prądy pokojowe!
Warsza wa, 17. lutego, j cya centralnego komitetu wykonawczego P  P. S 

iTeled.) (Q ) Dziś ggodzl 5 popołudniu u mini-1 w  sprawie wojny i pokoju. Jak słychać w  gablne 
stra spraw zzgi anicznyoh będzie przyjęta deleg®-1 cle dotychczas przeważają prądy pokojowe.

CZŁONKOWIE MISYI WŁOSK. W  KR AKOWIL.
u."„ . • Kraków, 17. lutego.

(PA T .) Członkowie włoskiej missl .d.esżyń^ej 
mar'. BofśareUl di Rirfredo źe. synetnt rotmistrzem 
orąz hf. Torni clii przybyli wczoraj do Krakowa. 
Towarzyszy? im hr. Adam Potocki z małżonką. 
Na uworou oczekiwań gości włoskich oficerowie 
DOG. w  Krakowie K^aw ery P u s ło w s k .M ia n  
Lang i Tadeusz CzarkowskiA icjgjewski którzy 
powitał5 imsyę w  imienin gen Symon*. P o  obie- 
dizie w  Grand M ot el u goście udali się na bai do hr. 
Tyszkiewiczów. DUŚ goście włoscy zaczną zwie
dzać dziefa architektury włoskiej w  Krakowie.

Członkowie misy! zamieszkali w  nfu/zęutr ks. 
Czartoryskich,

KRAK. MUZEUM NARÓD NABYW A CŁNNE 
ZBIORY.

Kraków, 17. lutego.
1’P A T .f Jak się dowiadują dzienniki, zbiory 

muzeum narodowegoi .pomnożone zostaną o kilka 
tysięcy okazow p^zez nabycie jednego, z  na i cen- 
Jejszych iw Polsce prywatnych zbiorów sztuki. — 

Kwestya ta została już otiiówioną wcżoraj na od
nośnych Lomioyach miejskich a Rada miejska na 
Ifedium z najbliższych poslfcdżęń zadecyduje o- 
statecznie o nabyciu tych zbiorów.

POŚWIECENIE CZOŁÓWKI SANI1ARNEI 
W  WILNIE

WSno. 17. lutego.
- CPAT) Z ifiicyatywy 'Szefa saniUjnego frontu 

''tewsko-białcruskiego majora-lekarza dra flaek- 
■oeila odbyto się tu poświęcenie czołówki sanitar
nej nazwanej imieniem dowódcy frontu litewsko- 
teałariusikiegio K  Szeptyckiego. W  uroczystości 
wziął udział gen, hr. Szeptycki ze sztabem. Po
ciąg składa się z. 28 wagonów j rn/żści w  sobie 25T 
łóżek, salę operacyjną i opatrunkową, łaźnię, de- 
zyniektóry, kuchnię połową itd. Amerykańsk' 
związek :dŁa o uposażenie tego pociągu.

„URZĘDNICY POWINNI PRACOWAĆ NIETYI 
KO 7, ALE 8 GODZD .“

W a ̂ zawa, 17, lutego.
■1 'U'eieif.) (G ) W  odpowiedzi na intps.pelacyę pc~ 

sta 'Ziemięckiege o zaprowadzeniu 7 godzfimiago 
czasu pracy dla urzędników, odnowiedział pre
mier Skiulski, że urzędnicy powhml pracować nie- 
tylko 7, ale 8 godzin dziennie, jak to się dzieje w 
cąlyuj wiecie cywilizowanym.

Nie jest wykluczone, że Węgry otrzymają historyczne granice!
Wiedeń, 17. lutego.

(Teleif.) (G; Paryska Agencya Ceutralr.a du- 
liosi za dziennikiem „Matin“ , że węgierska delc- 
gacya pokojowa nie tylko otrzymała przedłużenie 
termiru na odipow icdź na projekt traktatu pokojo
wego o dalszych dni 8„ ale ż e  pewne mocarstwo

oświadczyło delegacył swój zamiair popierani 
dość daleko idących ustępstw na korzyść Węgier, 
od postanowień projekro\vanegO' traktatu. Nie rcr  
wykluczone, że W ęgry otrzymają swoje hłstorj - 
czue granicu

ODPOWIEDŹ KOALICYI NADESZŁA DO 
BERLINA.

Kraków, 17. lutego, 
‘iP A T j 'tRadio z Wiednia.) Ber]ińt.ld Loka* - '

Amzeiger" diomosi, że poseł angielski, w Berlitt-ie 
otrzymał wczoraj notę z odpowiedzią na notc; 
jwnifecką w  sp aw ie  wydania winnych
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modna się zapatrywać rozmaicie. Go do plebiscy
tu na obszarze, o charakterze zdecydowanym pod 
względem narodowościowym — ulema dwóch 
zdań, że Jest on, delikatnie mówiąc, zbyteczny, A
doipieroż na tym Śląsku, kędy ludność tak spon
taniczny i tak krwawy data wyraz swej woli —. 
i daje wciąż przez tłumne wiece, przez burzliwe 
zgromadzenia i wreszcie przez tę tak znamienną i 
ważną zapowiedź strajku politycznego przez P. P. 
S., o ile żądania robotników śląskich nie zostaną 
uwzględnione przez komisyę koalicyjną.

Czyż to nie jest plebiscyt?
Kto z członków komisj i zaprzeczy, iż to jest 

aielałszowany glos Śląska, skoro rozlega się gł®- 
,no, mimo gęsto rozstawionych posterunków żan- 
Jarmeryi czeskiej? Kto będzie utrzymywał, iż ów 
sfos Śląska jest choćby w części podparty propa-

Wledeń, 15. lutego.
Współpracownik „N. Fr. Fresse" miał spo

sobność rozmowy z posłem rumuńskim Isopescul- 
Oreeulem, w czasie której, na pytanie, czy  dla 
Rumunii istnieje niebezpieczeństwo ze strony bol
szewików, poseł odpowiedział:

—  Wiadomości o niebezpieczeństwie bolszewi- 
ckiem, grożącem. Rumunii, są mocno przesadzone. 
,,N. Fr. Piresse“ podała rzekomo z dobrego źró- 
rfe polskiego informacya o stanowisku Polaków w 
tej sprawie. Co się tyczy Rum™ i i twierdzę z ca
łą stanowczością, że armia rumuńska przygoto
wana jest na wszelką ewentualność i gotowa do 
walki Jestem przekonany, że do większej akcyi 
wojennej wcale nie przyjdzie, ponieważ poprostu 
nie w ierzę fantastycznym doniesieirom o stosun
kach w  Rosyi i w  Azyi. Kraje o podobnie złych 
stosunkach komunikacyjnych i cierpiące na zupeł
ny brak organ zacyi, mogą wprawdzie rozpusz
czać wojownicze pogłoski, ale nie są zdoołne do 
prowadzenia wojny. My, Rumuni spoglądamy w

Ustąpienie amerykańskiego 
ministra spraw wewnętrznych.

Berlin, w  lutym.
Wobec ustąpienia amerykańskiego ministra 

spraw wewnętrznych Lane, pisze „Vossjsche 
Zeitung":

' Ustąpienie Franklina K. Lane jest nowym 
sympfonem procesu rozkładczego, 'który w  ostat
nich tygodniach córa® szybciej i wyraźnie] zazna
cza się w gabinecie Wilsona. Z ministrów, miano
wanych przez Wilsona, gdy obejmował urząd, 
pozostał tylko minister marynarki Daniels, mini
ster poczty Burleson, i pracy William B. Wilson. 
Ustąpdi zaś: Wiłłian Jennings Bryan, sekretarze 
skarbowi Mac Adoo i Carter Glass, minister woj
ny Garrisou, generalny prokurator, Gregory, mi
nister rolnictwa Houston i minister handlu Red- 
field. Z tych Redf eld, Carter Glass., Houston i La
ne ustąpili w ciągu kilku tygodni, bardzo szybko 
i eden po drugimi. Lane był bez wątpienia najsil
niejszą indywidualnością w  tym gabinecie i wsku
tek tego stał się niewygodny dba prezydenta, któ
ry, wedihig zdania przywódców demokracyi, może 
znieść w swem otoczeniu tylko ludzi bez znacze

gandą, Jakiej bezwstydnie nie wahają się szerzyć 
Czesi? A  jeśli względy formalne nie pozwalają 
owej komisy i uznać dosłownie owego głosu ludu 
za plebis scitum, to mechźe zachowanie jej nie 
budzi u nas coraz silniejszych obaw o Jej dobrą 
wolę!

A kunsztowna ta gra i tak nie może mieć w i
doków powodzenia. 'Bo za Śląskiem stoi cała 'Pol
ska i cała wypowiada się w rezolucyąch i uchwa
łach w szelak ich wieców śląskich. M y nie damy 
zrobić z plebiscytu w  Cieszyńskiem 'tragifarsy, bo 
to Jest sprawca dla nas (pierwszorzędna i podkre
ślona krwią. A  jeśliby odpowiednie inistrpkcye rzą
du francuskiego nie zdołały ustawić for. Manneville 
na-właściwej linii, lepiej zmienić skład komisy!, niż 
dawać powód do zabrania głosu — brygadyerowi 
Latinikowi - .-

przystzfość z ufnością w  niezłomną siłę naszej 
armii. Małe wydarzenia wojenne dowiodły już, że
nawet największe powołanie czerwonej armii na 
froncie bessarabskim rozbije siię o silę wojska ru
muńskiego."

—  Czy jednak bołszewizm nie rozszerzy się 
w Rumunii?

—  Nie. Rumunii brak w  tym kierunku pred*y- 
spozycyi, którą mają terytorya rosyjskie. Poaob- 
nie, jak chłop węgierski' nie mógł zbolszewiczeć, 
lecz .pozostał najgorętszym zwolennikiem własne
go gospodarstwa, tak i chłopa rumuńskiego nie 
przekona nic, co choćby w najmniejszym sitopniu 
sprzeciwia się zasadzie własnego gospodarstwa. 
Prócz tego doświadczenie wojenne spowodowało 
rząd do przeprowadzenia daleko idących reform 
agrarnyoh ku zupefnatmi zadowoleniu chłopów. 
Również kwestya robotnicza dozna (zadowalają
cego rozwiązania w parlamencie, dzięki demokra
tycznemu zabarwieniu rządni."

nia i bez woli. Także Garrison i Mac Adoo byli 
ludźmi o samodzielnych poglądach, 'którym przy 
sposobności dawali wyraz; próby te kopały prze
paść między nimi, a prezydentem i sprowadziły 
nakoniec ich dymisyę. Podobny wypadek zacho
dzi u Franklina Lanei, któremu naweit przeciwni
cy przyznają zdolności organizatora i męża stanu. 
Lane należał w  gabinecie do grupy, reprezentu
jącej w przeciwstawieniu do „południowego" 
skrzydła reakcyjnego (Burleson—Daniels) poglą
dy liberalne i pragnącej trzymać się wytycznych 
pierwotnego programu Witsona, który miał dopro
wadzić państwo do nowych swobód przemysło
wych i społecznych. Usiłowania icli rozbiły się o 
samowolę autokraty, o nieugięty upór Wilsona, 
mieszającego się do wszystkich gałęzi administra
cyjnych rządu i skazującego swych kolegów na 
zupełny brak wszelkiego wpływu. Następnym mi
nistrem, który się z prezydenterń rozstanie, bę
dzie zapewne Lansing (co się już stało. —  Rrzyp. 
Red.), którego Wilson w owjjch krytycznych mie- 
siącach następujących po rozejmie w  czasie roko
wań wersafekch, przycisnął literalnie do muru i 
którego od dawna Już — jeszcze przed jego za
słabnięciem — nie dopuszcza! do głosu.

Dolar nie chce wesprzeć
funta szterlingów.

Ameryka nłe weźmie na swe barki ciężarów cale 
go świata. — Zamiast kredytu dobre rady.

Nowy Jork, w  lutym.
Ekonomistów europejskich, którzy tak wielkie 

nadzieje przywiązywali do 'konferencyt światowej 
na temat kryzysiu pieniężnego, spotkał cios do
tkliwy. Mr. Carter Glass, sekretarz skarbu Sta
nów Zjednoczonych w liście wystosowanym do 
prezydenta Izby handlowej Stanów Zjednoczo
nych w  odpowiedzi na podpisaną przez 44 w y
bitnych obywateli propozycyę zwołania do Wa
szyngtonu konfarenicyi, celem obmyślenia środ
ków dla polepszenia sytuacyi europejskie), o- 
świadczył co następuje:

„Rząd Stanów Zjednoczonych nie mógłby na
wet przy najlepszych chęciach wziąć na swoje 
barki ciężarów całego świata. Nie może finanso
wać żądań Europy, ponieważ nie ma wfflływa na 
ukształtowanie fiskalnej polityki rządów europej
skich. . . Ameryka nie może żądać od ludności a- 
.merykańskiei, aby płaciła deficyt budżetów euro
pejskich rządów. Jeżeli w  Europie bariery walu
towe będą nadal stały na przeszkodzie importowi 
towarów amerykańskich, Ameryka zmuszoną bę
dzie wejść w stosunki handlowe z krajami, k9óre 
— jak środkowo-południowa Ameryka i Daleki 
Wschód plącą gotówką w złocie i srebrze. . .

Gdybyśmy zaś zrównali naszą walutę z walu
tą europejską, sprowadziłoby to Inflacyę na ca
łym świecie, porzucanie Złotego sztandaru Dosta
teczny chaos."

Ameryka zatem odmawia Europie kredytu i 
może jej tylko służyć radą, ażeby lak najrychlej 
przeprowadzono rozbrojenie, ażehy postarano się 
o wewnętrzne pożyczki, wprowadzono taryfy i 
podjęto kroki celem odbudowy przemysłu.
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D r .  B  B  H .  O  E l  R

19092 ulica Sykstaika 1. 15.

M afy fe lie ton ,

CHARLES BAUDELAIRE

C A U S E R I E.
Pięknaś jak jesiennego nieba zmierzch 'różany, 
lecz oto wybiera we mnie całe morze smutku, 
na wargach myoh w odpływie kładąc pomalutku 
ostry posmak swej brudnej, metnei. s-orźk «.i

(piaii\

Twa ręka po mej . piersi ślizga się daremnie, —
tam wszystko ostrym szponem poszarpała do en? 
i pogryzła, zniszczyła kob eta przemoona, — 
me mam serca już, — ona wydarła je ze mnie.

Moje serce, —  to pałac brutalnie zbrukany 
yrzez tłum, co wszystko n'szczy. rabuje, rozbija 
gdzie rej wodzą opoje, zbóje i mordercę.
— Jak dziwnie pachnie twoóa obnażona .szyia,

ty pekfia, — spójrz na moje poszarpane serce 
by żarem twoich spojrzeń zgoić jego rany!

Przełożył Kazimierz Rychłowski

Trade in France, made in Germany, paid in English!
^Handel z Francyą, fabrykat niemiecki, pieniądze angielskie).

Paryż, w lutym.
Od chwili ratyfikacyi- pokoju, francuska prasa

i organizacye handlowe nakłaniają, kupiectwo, aby 
zamiast towarów angielskich i amerykańskich, 
kupowali towary niemieckie.

Twierdzą mianowicie, iż bojkotowanie Nie
miec nie jest już obecnie aktem patryotycznym; 
kupować tam, gdzie towar jest tani i waluta ko-

z w raca ją się obecnie z zamówi miami do firm nie
mieckich.

Lecz jakkolwiek Niemcy z całą gorliwością 
przyjmują zamówienia, to zarazem wysyłają fir
mom francuskim uwiadomienia następującej treści: 

„Panowie zrozumiecie to bez wątpienia, że 
przy obecnym kursie marki nie możemy przyjmo
wać zapłaty w  walucie ń:em ’ec. Czy zechcecie

rzystną dla Francyi, znaczy popierać interes kra-'.panowie zatem .itrządizić się tak, ażeby uiszczać 
jowy. Zamiast więc sprowadzać maszyny np. z j zapłatę w  innej walucie, najlepiej w fumach szter- 
Szwaicaryi, Anglii i Amer-kl, francuskie firmy dingów?"

Rumunia wobec niebezpieczeństwa bolszewickiego.
Enuncyacya rumuńskiego posła w Wiedniu Isopescul-Grecula.
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POGADANKA MEDYCZNA

Wojna a chrroby serca.
Zastraszający wzrost zasłabnięć. — Lekarz jednak 
dziś pewny zwycięstwa — Kiedy może powstać

wada sercą? — Cudów na własność serca.

L
Lwów, 17. lutego.

Jak na wszystkich przejawach życia, tak też 
i na najróżnorodniejszych cierpieniach Chronicz
nych. do których zaliczamy- część chorób serco
wych — wielko-światowa. wojna wy warla i nadal 
wywiera (choćby tylko następczo): —  wpływ  o- 
gr«mny a ujemny. Badania i spostrzeżenia w  tym 
kierunku nietylko światowej sławy soecyali-stów, 
jak proiesior Wenkebach i inni-, ale i licznej plejady 
gorliwych a sumiennych lekarzy wszystkich „w o
jujących" narodów^ — dostarczyły olbrzymiej ilo
ści materyalu- i stwierdziły, iż ilość zasłabnięć ser
cowych w czaślą, oraz wsikutek wojny, wzrosła 
w  stosunku do czasów normalnych, tj. przed! ro
kiem 1914 —• w  sposób wręcz zastraszający".

Z drugiej jednak streny w znacznie wyższym 
stopniu,, bo w stosunku nie oma' geometrycznym 
do ilości zachorzet? na serce —  urosła też ilość i 
jakość nasercowych środków leczniczych. Nowo
czesny a sumienny i dokładny lekarz, na podsta
wie swych licznych wojennych doświadczeń i u- 
zbn -jony w nowoczesne środki terapeutyczne — 
stoi zupełnie na wysokości zadanie, gotowy toie- 
tylku do walki z najróżnorodniejszymi typami cho
rób sercowych, lecz co'ważniejsza, gotowy" —  i 
pewny zwycięstwa!

Nie mogę tu omawiać fachów® olbrzymiego 
materyału jakiego dostarczyły mi' badania czynione 
podczas wojny tak w  Wiedniu, jak ł w e Lwowie, 
gdyż nie dla kolegów-lekar,zy, lecz dla laików, dla 
tych rzesz nieszczęśliwych, cierpiących na serce, 
dla dodariia im otuchy i celem pocieszenia ich, — 
słowa te kreślę.

Szersze warstwy społeczne zainteresują, nie
wątpliwie badania dotyczące 'tak bezpośredniego, 
jak i pośredniego wpływu wypadków wojennych 
na serce w  ogólności — na serce chore w  szcze
gólności.

Otóż przekonano się częstokroć, że bardzo 
silny wstrząs nerwowy (tak zwany shoę n.) jak 
ą.aprzyitad: —  zasypanie człowieka ziemią, przez 
uderzenie granatu w  pobliżu, jak dalej nagłe a o- 
grotnne zmartwienie (wypadek u mlccK' zdrowej

HENikYK ZB^ERZCMOWISKI.

Tslemdcza recepta.
Humoreska,

Ojcem „Tanga" były jak w iemy oraagutangi 
dzikiej Afryki, „Tu-stieipp“  co wstał na stepach 
Meksyku wśród Covboyi, początek modnego dziś 
„Fox-trot*a" ifest ‘bardziej okoniiplikowany. W y 
m yśli go podobno murzyn Fox. który naprawiał 
troiuary w  Nowym  Jorku. Tańce te wraz z 
„Jazzem1 (rodzaj aojomyjki Papuasów) przeszły 
z lasu, ze stepu, z trotoara, z  namiotu, do salonu 
burżuszyjnego i są ostatnim wykwitem mody. 
Zwłaszcza „Fox-tnoitt‘ ‘. Można powiedzieć,, że od 
'pałaców sterczących dumnie do izdebki dozorcy 
cały świat się dziś „foxtroci". Wlaściwoś Są fox- 
tbotta jest co. że mema dlwóch judzi na świście 
którzyby tańczyli go tak samo. Wyobraźmy so
bie wobec tego, jak wygląda io-x-trott na sali ba
lowej. Można bok zerwać ze śmiechu. Jedno do 
Sasa, druge dc iasa. Pary tańczące, zamiast spo
glądać sobie w oczy jak Przy walcu- natrzą sobie 
wzajemnie na nogi’, starając się mapróżno pod
chwycić „pas" swego parmera lub partnerki. L  
powodu podskakiwania małym kroczkiem, trzę
sie się zabawnie wszystko to co wls:i (kobiece 
biusty źle zasznurowane, męskie brody, kolie m  
szyjach, łańcuszki na brzuchach). Tak jest, naj
lepszą nazwą polską na fox-trotta byłaby chyba 
„trzęsiączka". Jest to tamiec stanowczo niestoso
wny po sutej kolący i, dla kobiet zbyt otyłych lub 
mężczyzn cierpiących na podagrę. Lecz jak tu 
wy tłumaczy ć na -przykład mojej cioci, że nie po
winna tańczyć fox-trottai kiedy nawet „ta wstrę-

( dziewczyny, która etradłia równocześnie ©?ca I 
matko wskutek wyouchu szrąpneia) —  może w y
wołać wadę serca u osobnika dotychczas zupełnie 
zdrowego.

Miałem w  ostatnich czasach sposobność stwier
dzenia niejednokrotnie padobcydh wypadków; w  
tym artykule niema jednakże miejsca na fachowe, 
teoretyczne wytłumaczenie powstawania takich 
błędów sercowych.

Czasu tej wojny, spostrzeżono tdż wypadki 
zasłabnięcia serca wskutek pocisków, jużto kara
binowych, jtfźto szrapnelowyoh, kłó!re utkwiwszy 
w mięśniu sercowym. z  biegiem czasu wigajają się. 
Zdarzało się, iż kuła przebiwszy ścianę serca u- 
szkodziła zastawkę, wywołując tern samem typo
wa wadę. Pociski takie w  sercu stwierdzić można 
z calą ścisłością zapomocą prześwietlania promie
niami Róntgena, przyczem równocześnie łatwo już 
oznaczyć, czy  kula znajduje się w  jamie sercowej, 
czy w  mięśniu, czyli też w najbliższym serca są. 
siedztwie

Doświadczenia, tej wojny wykazały, że lu
dzie z wadą serca znosili niejednokrotnie trudy, 
niewygody, a nawet forsowne marsze, prawie ró
wnie dobrze, jak osobniki sercowo zdrowe. I czę
sto my, lekarze kliniczni, którym iporuczone o- 
rzeczenie co do stanu serca danego człowieka, — 
zdziwieni byliśmy, że ów  żołnierz, mający metyl- 
ko pojedynczą, ale częstokroć !i skomplikowana, 
wadę serca — mógł w ’ tych w-runkach podołać 
służbie wojskowej. Częstokro, zdarzało mi się 
obserwować także pielęgniarki, cierpiące na wadę 
serca, a spełniające sumiennie ciężki1 zawód, — 
wśród niejednokrotnie jak najniekorzystniejszych 
warunków.

Tę dziwną, a raczej cudowną właściwość ser
ca, tłumaczy nam fenomen, zwany JhompenĄi- 
cyą“ .

Serce porównujemy zazwyczaj 'p motorem, 
którego jednym z najważniejszych zadań, jest -ró
wnomierny i odpowiedni’ rozdział krwi w  całym 
organizmie. M otor ten reguluje (skomplikowany 
mechanizm systemu nerwowego —  podczas, gdy 
równocześnie, ważne narządy, doprowadzają tlen 
do krwi (płuca), a nerki filtrują 'kre-w i uwalniają 

ją od pewnydh substancyi szkodliwych; prócz 
tego pracują w  organizmie jeszcze liczne gruczoły,
0 tak zwanem wewnętrznem wydzielaniu (gruczo
ły dókrewne), Jeżeli zatem porównamy serce z 
pom-pą ss^co-tłoczącą, to wyobraźmy sobie -źe 

podobnie — jak motor, którego wentyl staj, się nie-

t-na, zapasiona prokur a torowa bierze lekcye u 
Faliszewskiego", ijalk odwieść od tej tnzęsiączki 
pannę Rvs:e, Kaz ę Suto Andzie, kiedy dziś „fox- 
trod“  ssę cały pensyonat z przełożona i profeso
rem matematyki1 na czele. Dużo jest par powoła
nych, lecz mało wybranych Taką naprawdę w y 
braną parę stanowili jednak stanowczo pana Lila
1 pan Alfred. Ona farmaceutka, on doktor medycy
ny, p»iza zajęciami swego zawedu mieli jedną -oa- 
syę wspólną: taniiedt Była to para idealna, zgrar 
na ze sobą 'do perfekcyi, uzupełniająca się pra
wem kontrastu. On t-poche przyci-eńki, tańczy' je
dnak miękko jafidby był cały z gumelastyki, ona 
wiotka jak wykrzyknik, była jakby żyjącą itrkar- 
nacyą tanecznego rytmu. Jak czarny płomień 
wiła się około swego partnera, zgadując zgrebne- 
ir.i nóżkami1 każdą jego myśl czy kaprys tanecz
ny. W ięc wzbudzali podziw mą przyjgciLdh i rau
tach i balach a ich ,,fox-trott" był ostatnim w y 
razem pomystowei i skomplikowanej trzęsiączki. 
W  tańcu ich było jednak coś więcej ponad zwy
kłą wprawę. Niesamowity czar wiał od -tych 
dwojga ludzi, wpatrzonych w  swe źrenice w  ta- 
uecznym wirze. Więc pewien poeta, wypiwszy 
pewnego razu, za dużo ponczu w  ten sposób 
wzniósł ich zdrowie: „Nech żyje dek tor M,:racu- 
łws i jego czarna Alraunka"!! 0'CKąd nr© nazywa
no ich inaczej w  kółku przyjaciół. Człowiek piany 
bywa często jasnowidzący. Więc i nasz poeta 
odkrył rąbek „Nieznanego". A  na dowód nastę
pujące dość tajemnicze zdarzenie.

.Panna L !lIa i jei doktor toy-ii na bal-u. Zabawa 
przeciągnęła'Się do rana. Tańczyli ze sobą ciągle. 
Przez cały wieczór otaczało ich kolo w ijjó w  
podziwiających nowe, niebywałe dotąd figury 
;walca> fox-trotta i tw-steppa. Stali

szczelny, m i «  przez wzmosseną czyanoee, wyró
wnać ową nieszczelność nadjpsutego wentylu, by 
wypompować tę samą ilość wody, oo* motor nor
malny: —  tak i serce z wadą skcmpenzowaną 
wyrównuje wzmóż,mą pracą, oraz oćoowiedniem 
i celóweiri uregulowaniem swych czynności te 
szkody, jakieiby w  organizmie chorego powstać 
mogły, przez niedostateczny lub nierównomierny 
rozdział -krwi.

Dr. S. Stauber.

Z  D N I A

Lwów, J7. lubego. 
Wstąpiłem do szynku oo ogefi do papierosa, 

bo nie lubię zaczepiać przechodni. Przy  stole gr? 
dwóch listonoszy w  sześćdziesiąt sześć. Przeć 
każdym leży sterta telegramów.

— WidtocznSe te telegramy nie są pffner - 
m ów ę do jednego

— Proszę pana, każdy z  tych telegramów jest 
po 5 dni stary to co na tej godizinie jeszca© za
leży?

Tak powiedział. Może nie miał racrr?
*

Raca miejska debatowała pół godziny r-ad 
kwestyą, czy zapłacić prenumeratę na rządowe ■ 
gc „Monitora" łub n:e zapłacić, i to notabene -- 
za numera, które już otrzymała.

Sap epti sat... »
*

Przechodzę rynkiem z swvm znajomym -zn? 
nij m donżfuanem.

Jakiś głcs woła:
— P i zytadólki! bardzo tanie przyjacólk'-! 
Mój znajomy wzdrygną} się ? począł neiwo-

w c nadsłuchiwać.
— Tuzin przyjaciółek za gundęna! tuzin /£ 

guldena! — woła ten sam głos.
Teraz dopiero n,ój przyjąć'ei poiapał się. ma

chnął ręką i poszliśmy dalej.
♦

Magistra-oiiiim urfzędnlkom przyznała Rada 
miejśka jeszcze tamtego noku dędattk di ożyżnia 
ny i Pobory o rangę wyższe bez faktycznego 
awansu.

Uchwała ta -miała obowiązywać od 1 'ftpe.' 
1919 r.

' Dziś —  15 luty 1920 — uchwała ta -nie zosrsja 
jeszcze wykonaną.

Pewna gruba (dosłownie gruba) ryba oświad
czyła boiwie-m co -następuje:
  W 1  I —
wieczoru, Tematem rozmów, przedmiotem za
zdrości -wiszysfjkCih początkujących fox-trocisłów 
Doktor tryumfował. Wzrok jego,, s po czywający 
na partnerce zdawał się mówić: P a fz c ie ! otr. 
moje dzieło!!

•Pałftia Lilia była też o-szołom-ona ' .powadze- i 
niem. Na skórze swej czuła palące spornienia ty- 
sąca mężczyźni, którzy podziwiali- jej kształty, 
gnące isię w  tańcu, ja‘k wiotka trzcina. NcJ ra-nen: 
dopiero poiwracal-i do domiu. Doktor poóecbal
wprost do szpitala, panna Lila do swojej apteki. 
Zajęcie fairmaceutld n'ie ncłeży do zbyt przyjem
nych. Wymaga skoncentrowanej uwagi i drobia- 
zgowości na metę miligrama. Nie dziwno więc, że 
panna li la  tego poranku -była nieco roztargnio
ną. Machinalnemi ruchami- małych rączek warzy
ła proszfki, lepiła Pigułki, mieszała mikstury, ale 
cała jaj istota żyła jeszcze wrażeniami minionej 
nocy, dzwoniia echam upojonych foxtrottó'v dzi
kich tu. steppów i szalonych jazzów, W  szarem 
-świetle ipit>rabka bielRa ^  ętajemndCzo jej szczu
pła twarzyczka, przesuwająca się wśród ustawio
nych na tuLach flakonów i sic ków at-tt czuych. 
W pew'ncj chwili jakaś służą'a przy.ncsfa receptę. 
Panna Lila spojrzała -na drako w sią firmę d któ
ra. Ach! to jej doktor!! a w ije  i on wszedł już w 
kierat swych zajęć zawodowych. Dobrze mu tak! 
pomyślała z pewną satysfakcyą. Nic tylko ja sa
rna się męczę. I gwiżdżąc we'ofo, zabrała się na 
tychmiast do przyrządzenia lekarstwa Dopisane
go przez swego przyjaciela. Traf chciał, że wła
śnie tym chorym, dla którego lekarstwo przyrzą
dzała tego poranku panna Lila, był mój p rzyk le i 
Franek, dziwak, który poza kawiarnią i biarem 
i e uznawał innej pasył. Odwiedzałem gir właśnie 
dzień przedtem- Leżał v  T-il-nej gorączce : y y - L



„GAZETA WIECZORNA" S^BO

— Tę uchwalę się zesumuje (chciał povis- 
dzieć zreasumuje) bo ona zanadto obciąża budżet. 
Gazety poterfi 'napiszą, że magistrat so-bic napy- 
cha k ’eszenie zamiast mieszkańcom (?). Zresztą 
nasi urzędnicy i tak uciekają dlo innyah dykaste- 
:yi, więc poco dawać im jeszcze wiatyk na drogę?

Zapatrywanie to podziela podobno jeszcze 
jeden tylkio człowiek we Lwowie, ale on iest dro
ży na lii»zPatikę i ma 40 stopo gorączki.

*
Czeladnicy piekarscy wymusili' strajkiem 

60-procentową podwyżkę swydh ipłac (96 koron 
3 5 bochenków ohleba za 5 godzin pracy), choć 
strajk ten był nieuzasadniony i łatwy do prz 4a- 
inan a, bo ludność zanrast ćhleba bardzo chętnie 
przyjmowałaby jakiś czas mąkę.

Już sie jednak stało. Pytanie teraz, dlaczego 
właściciele piekarń, powołując się na 60% pod
wyżkę przyznaną czeladnikom, podmeśfl koszta 
wjipieku chleiba o 200 procent ti. 185 koron za ce- 
tnar wypieczonej mąki, zamiast Jak dotychczas 
64 koron!

Najciekawsze jednak, że magistrat im tę hor
rendalną podwyżkę przyznał. Czyżby znowu iiol- 
ligacye ujawniły swe w p ły w y ?

♦
W oknie wystawowym firmy Lang i Wagner 

przy placu Maryackim wisi kartka tej treść.:
„Chcę sparzyć rasową sukę z takim samym 

osem... Bliższe warunki w sklepie'4.
Do tego ogłoszenia dwie małe uwagi.
Primo: okno w ystaw owy na placu Maryackim 

n'e jest odpowiedniem miejscem do tego rodzaju 
rajfurskich interesów.

- A secundio. o jakich warunkach może tu być 
■mowa? I kto te warunki będzie stawiał: czy te 
obie szczęśliwe bestye, czy1 ich właściciele?

♦
Rozpisuje się uiiniejszem konkurs na posadę 

naczelnika aprowizacyi w  Kulikowie.
Kandydat musi się wykazać dobrym wzro

kiem i giętką stylistyką w  redagowaniu komuni
katów.

Obowiązk om jego jest, spoglądać cały dzień 
w  stronę Warszawy, czy nie nadchodzą stamtąd 
pociągi z mąką. Pozatem powimen posiadać u- 
miejętność redagowan a komunikatów, zastępu
jących chleb, fasolę, śledzie, bryndzę itd.

Kandydat natomiast, któryby poza ciągiem 
oglądaniem się na Warszawę um;al własnym 
sprytem zdobyć jakiś wagon mąki albo zboża, o- 
trzyma podw óra place.

Potrójną płacę nareszcie otrzyma ten kau- 
dydat, który z gęby nie będze robił cholewy.

mid. czy w  m tłre grają bridża. Jakież było moje 
zdziwienie, gjiy następnego dnia spotkałem go 
w ieczorem w kawiarni, wystrojonego w e frak i 
w  doskonałym humorze.

—  Franek! Bój się Boga! cóż to z^  cud? 
Wczn.raj umierałeś, a dziś wybierasz się na za
bawę?

— Tak! cztfję się zdrów jak ryba. Wybieram
się właśnie na redutę.

— T y  na redutę?
—- Tak! mam nieprzemożoną chęć potańczyć 

sobie trochę. N ę  tańczyłem wprawdzie dwadzie
ścia lat, ale dziś czuję taki wigor w  kość ach, że 
aż mię roznosi.

— Jakże to się stało?
—  Cud, prawdziwy cukf. Jedno lekarstwo

zdziałało tu wszystko. Po zażyciu łyżki wstałem 
z łóżka młodszy ś  diwadz:eśaia lat.

—  Pokaż mi receptę. Wiesz, że skończyłem 
medycynę sądową :i znam się trochę na lelkach.

Mój przyjaciel wyjął z portfelu receptę 1 po
dał mi z tryumfem. Przywarłem do miej wzro
kiem. Na górze drukowana etyk-eta doktora Mi- 
raculusa a pod spodem firma apteki w której pra
cowała panna L i  a. Lecz tteść recepty. T rzy  ra
zy przecierałem oczy, myśląc że to sen1. Nie! by
łem Przy zdrowych zmysłach, zupełnie trzeźwy 
i spokojny jak nigdy. Zupełnie Jak*w bajce Ama
deusza Hofmana. Oto na białej ćwiartce pap ertt, 

'Skreślona wyrażnem pismem czern ła  się nastę
pująca recepta:

Fox-trott 0.?
Tu-stepp 0.3 
Jazz OJ.

*  | Pan administracyjny dyrektor teatni oświad-
Jeszcze w  3 dni po urzędowem ogłoszeniu !ezył, że o.i „n e może się wyznać w tei retacyf 

relacyi koron dn marek, kasa miejskiego teatru i musi co do tei materyi poradzić się pierwej ma, 
n e chciała przyjmować marek, jako zapłatę za grstrackiej... Izby obrachunkowej.
bilety.

A powód do tego był bardzo naturalny.
Si. Pożnrowskf

Niemcy rozpoczęły już handel z Ind am !
Berlin, 17. lutego. 

(Telef.) (Q) , Vossische Ztg.“  donosi, że Nlem- 
cy rozpoczęli Już handel z Indyamł. Pierwszy ła
dunek fabrykatami niemieckimi, a mianowicie wy

robami szklanymi przybył już do Bombaju. In-dye 
natomiast dostarczają Niemcom w  zamian ba
wełny.

HOLANftYA n ie  z g o d z i  s ię  NA in t e r n o -
W ANIĘ WILHELMA,

Wiedeń, 16. lutego.
!(Teleif.) (fr). Dzienniki szwaijcaTskie donoszą z 

Amsterdamu: W  dobrze poinformowanych kołach 
politycznych zapewniają, że Holandya obmówi no
wemu żądaniu koaltcyl w sprawie internowania 
b. cesarza Wilhelma. W  odpowiedzi swojej rząd 
holenderski stanie ponownie na stanowisku prawa 
międzynarodowego, wedle którego b. cesarzowi 
niemieckiemu musi być przyznane stałe schroni
sko w jednym z krajów neutralnydt

LORD HALDANE PRZYSTĘPUJĘ DO PARTYI 
ROBOTNICZEJ.

Wiedeń, ló  lutego.
(Telef.) (fr.) Wedle doniesienia dzienników 

szwajcarskich z Londynu, organ socyalistyczny 
„Daily Herald" podaje rozmowę z byłym mini
strem lordem Haldane‘m, z  której to rozmowy wy 
nika, że Hajdane nia ztamiar przystąpić do PaHyi 
robotniczej. Oświadczenie to wskazuje na to, że 
pewne koła polityczne w  Anglii liczą się z okolicz
nością, że w  Anglii będzie wkrótce u steru rząd 
robotniczy

NOWA WOJNA ARMENII Z ASERBEJDZANEM
Wiedeń, 16 hrtego.

(Telef.) (fr ) Jak donoszą z Konstantynopola 
wybuchły nowe walki między Armeńczykami a 
Azerbejdżanem z powodu sporów granicznych.

SZACH PERSKI U KRÓLA WŁOSKIEGO.
Kraków, 17. lutego. 

(P A T .) (Radio z Wiednia). Z Rzymu donoszą, 
że król przyjął wczoraj szacha perskiego, który
w towarzystwie ministra spraw zagr .Ulicznych 
przybył do Rzymu.

KAP. FRIPON BIERZE ŻOŁD POLSKI, A JEST 
KONFIDENTEM I SZPICLEM CZESKIM.

Cieszyn, 17. lutego.
(Telef.) (O ) Jak wiadomo p. kapitan Fripon z

misyi plebiscytowej w  Cieszynie Merze żołd i 
to ogromny od rządu polskiego. Tymczasem jest 
on konfidentem I szpiclem czeskim, a działającym 
na szkodę rządu polskiego. To postępowanie go
dne najgorszego kauzyperdy z prowincji nie zga
dza się z honorem oficera, o czem najlepiej wiedzą 
sohdni i taktowni ofidarowie garnizonu 'francu
skiego na Śląsku Cieszyńskim. Jak słychać ofi
cerowie ci tnają solidarnie zażądać usunięcia z Cie
szyna konfidenta czeskiego

PoruczniK francuslii -  przmytniKiem,
ha di tan — handlarzem gum samochodowych?

Obaj pozostający na żołdzie polskim, znaleźli się pod kluczeml
Warszawa, 17. lutego.

(Telef.) CG) Przychwycono tu -znowu pewne
go oficera sprzymierzonego, trudniącego się spe- 
kulacyą. Mianowicie porucznik francuski Montreu, 
Jak oficer łącznikowy często jeździ do Rumunii, 
gdzie wszedł w umowę z pewnym prywatnym 
bankierem, któremu przywoził pieniądze na sprze
daż w Rumunii. Głównie przywoził owemu ban
kierowi złoto na sprzedaż. — NIedawuo otrzymał 
on do przewozu do Rumunii złoto wartości milio
na marek. Tu suma zachwiała jego zasadami, bo 
postanowB z teml pieniędzmi uciec, zabierając ze 
sobą przywiezioną z Francy! damę serca. Paska- 
rza tego a zarazem defraudanta jednakże na zlece
nie barfku aresztowano w BogumJnię i osad/ono w

więzieniu.
Inny podobny gość sprzymierzony p. kapitan 

Souller prowadził pokątny nielegalny handel opo
nami samochodowemi, któ.e również nabywał
niezbyt czyś/cmi drogami. Przed Gębiorstwo to tak 
Gę lentowało, że razem ze wspólnikami miejsco
wymi także nie Polakami po*t«rowil założyć Ja- 
wnv handel. Na ten cel wynajął już nawet maga
zyn. Tymczasem wykryto wszystkie nici przed
siębiorstwa i p. kapitan, oraz cywilni jego wspólni
cy zostali zamknięci Zaznaczyć należy, że por, 
francuski otrzymuje w Polsce na rachunek skarbu 
polskiego II tysięcy marek, kapitan 12 tysięcy ma
rek, major 14 tysięcy marek miesięcznie.

N A D m t H ł .
O I K T Y m

. W .  G R Ó B  i H . G R O B
L W O ,'. Karolu Ludw ika llcsba M . 17967

D r. A d o f f S T  ERNSCHUSS

Repertuar Teatru wodewilowego
(gmach ul. Ossolińskich 10.). 

fBnety wcześniej w  perfmneryl Stolńsklego
uL Legionów 1. 1). 2039

Wtorek. 17 lutego o godz. 7.30 wieczór ostat
ni występ i benefis humorysty Br. Bronowskie- 
go. Nowy repertuar henaffcanta; dwie operetki
i wesołe rzeczy

otworz. ł  kancelaryę w Złoczowie. 20234

K R O N I K Ą

Repertuar Teatru miejskiego.
W e wtorek, 17. lutego o godlz. 7-mej wiecz. 

po raz pierwszy „Asystent", kom. w ó akt. Ga- 
bryeli Zapolskiej z pp. Jankowską, Kwiatkiewiczo- 
wą, Łozińską, Michnowską, Niemiryczówną, O- 
kom eką, Rówińską, Rybicką, Sieniawską, Wil- 
ianid, Batogowskim, Larewiczctn, Ordonem, 

jRat9dhką, Romanem i Rydzewskim.

Repertuar teatru lit.-art „Czwórka44 w sali 
„Casino de Par|s“ (ul. Rejtana 3).

Program XIV. od poniedziałku 9-go lutego 
1920 codziennie o godz. 8 mej wieczór. Gościnne 
występy R. Gierssieńskiego! Część koncertowa i 
. Kłopoty Pana Prezydenta44, rewia w 2 częściach 
pióra „Ki-Zbi“ z udziałem całego zespołu

W niedzielę 22 lutego o godz. 4-tej popoł. 
po cenach zniżonych : Powtórzenie programu
XIII: Część koncertowe i „Sen Srlomona Pome- 
ranza" z R. Gierasieńskim w roli tytułowej.

Bilety od 9—5 w składzie nut G. Seyfarta (ul. 
Akademicka 6), a od godz. 6-tcj wieczorem przy 
kasie teatnu.
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DyrekOyf Teatru Wielkiego w ma
(Jb'jąć Ludnik Solski

„Rzecłjp°sp&iita“ . W' uzupełnieniu notatki po
danej przw  nas o założeniu pisma pod powyższy 
nazwa, poda;emy że w  skład spółki wchodzą koła
zbliżone do Paderewskiego, polska kolonia ame
rykańska i grupa przemysłowców polskich, na 
której czele stoi h. poseł Zygmunt Lewakowski. 
Prócz innych działów będc!e dziennik zawierać 
izia-ł ekonomiczny uwzględniający przemysł na- 
,'towy, węglowy, włóknisty, drzewny i politykę 
handlową.

Z teatru wOuewtlowego. Dziś na oenenrowem
przedstawieniu humorysty Bronowskiego graną 
będzie porasz ostatni doskonała operetka To-polnic- 
kiego „Szkoła haftu" z p. Dracową w głównej roli. 
Beneficyant zaś przygodowa} na pożegnanie zu
pełnie nowy program i swoim humorem całą go
dzinę będzie b' wił publiczność. W  skład programu 
wchodzi też zabawna operetka ..Sad w Ameryce".

(zet) Radcę Iwana Maślaka, aresztowanego w  
Brzeżanach, przewieziono- — jak do-nosi „Wpe- 
rjd " — do więzienia lwowskiego. Akta jego znaj
dują się w  prokur itoryi.

(zet) Tyfus uśmierca cale wsie. iDo „Wpore- 
du“ donoszą, żc w  powiecie zaleszczyokim tyfus 
plamisty szerzy siię w  straszny sposób. W  niektó- 
tych wsiach domy stoją pustką, gdyż nreszkańcy 
ich wymarli co do jednego. Daje się odćzuwać 
brak lekarzy, gdyż aż trzech zmarło skutkiem za
rażeniu się od chorych, a na ich miejsce nikt nie 
przyszedł. Jeśli epidemia potrwa dłuższy czas, 
ludność powiatu 'będzie zdziesiątkowana.

Z urzędu walki z lichwą i spekulaoya we Lwo
wie otrzymujemy następ. wyjaśtóenie odnośnie 
do zarzutów, poczynionych przez pewne pi-sina w 
sprawie konfiskaty ciast: „Nie ohcąc pozostawić 
ba/ odpowiedzi tych zarzutów oświadczamy, co 
następuje: Nieprawdą jest, jakoby urzędnicy roz
bierali między siebie ciastka Konfiskowane,' gdyż 
rozdz'e!a się je kolejno szpitalowi palowemu na 
Technice, stacyi posiłkowej na gł. dworcu towa
rowym, Gospodzie żołnierza poilsk. przy ul. Kiliń
skiego, Bursom lwowskim oraz innym lnsiytucyom. 
humanitarnym. które zgłosiły się do nas. Instytu
cyom, które wychowują małe dzieci nie przydziela 
się ciastek z obawy, ażeby dzieci nie uległy za-tru 
du, gdyż nifcznamy iuigredyencyi, z jakich ciastka 
te składają się. Informować ogółu o c&iej nkcyi 
tut. Urzędu, oraz oo się dzieje z towarami skonfi
skowanymi nie można dla -braku funduszów, prze
znaczonych na ten cel".

Dziwne praktyki kpsyarkł w Cotósseum. Dy- 
rekcyi Cołosseum podajemy do wiadomości o dzi
wnych praktykach kasy erki1, sprzedającej partero
we karty wstępu w rzeczonym teatrze. Dzieje się 
to zwykle w Subofcę i w dni świąteczne, kiedy pu
bliczność tłumniej nżł zwykle oawiedza Colosse- 
ttni. Spragniony amator spektaklu, ściśnięty w  tłu
mie jak śledź w ‘beczce, dostawszy się w końuu 
do kasy, odchodzi z kwitkiem, gdyż jak oświadcza 
mu stereotypowo kasyerka „.foteli już nie ma." 
Dopiero agio w  postaci 5-ciu- luo więcej koron, za
leżnie od natłoku osób, śmienia' w magiczny spo
sób opryskliwą kasyeiicę i „ostatni" fotelowy bi
let, wciśnięty dyskretni a w rękę znachodzi się. 
Przypuszczamy, że ta „haussa" biletów dzieje się 
bez wiedzy Dyrekcyi i że ta ostatnia na przy
szłość chronić będzie publiczność' przed podobnym 
wyzyskiem.

Przykład godny naśladowania. Z powodu wie 
kopomnej uroczystości objęcia przez Polskę mo
rza, która wzruszyła do głębi wszystkie nasze 
serca, złożył w  redakcyi „Gazety Wieczornej" 
1’eatr świetlny „.Apollo"-1000 marek na flotę no-1- 
ską. 2a tym- -pięknym i prawdziwie obywatelskim 
przykładem powinny pójść wszystkie inne przed
siębiorstwa zabawowe,

(— ) Nle«zczęgllwy wypadek. Wczoraj wieczo
rem wskutek eksplozji nafty z benzyną w lampce, 
perwstał ogień w mieszkaniu Bulów, przy ul. Orfó- 
tłeckiej 1. 131. Podczas gaszeń a ognia M-letnd W ^  
dzimierz Buła, uczeń U ki. wydziałowej popiekł 
się w lewa rękę tak silnie, że musiano go odwieźć 
do sapttala.

(— ) Samobójstwo. i nocy w mieszka
niu swem przy uł. ' \ -y . c
samobójczym, wy-ar . m

sobie tycie Karolina iNowotna, żona podporucznika 
tut. komendy placu. Strzał byił celny. Kula prze
szyła serce i wskutek togo śmierć nastąpiła na
tychmiast. P izy-zyną samobójstwa były niesna
ski rodzinne.

(—) Sześć tablic łlrmowycn kilku adwokatów 
i lekarzy lwowskich, znalezionych wczoraj rano 
przed bramą realności proy tdicy Matejki L 8, zło
żyła- wczoraj na połllcyi doracmczyni tetós realności 
Joanna SkótnicKa. Tablice te zapewne jacyś żacy, 
chcąc, się popisać dowcipem, wyrwali z murów 
kamienic w  śródmieściu i zanieśli je aż na ul. Ma
tejki. Skoro sprawcy w  nocy mogli nlespostrz-eże- 
ni prze-/ organa bezpieczeństwa powyrywać z 
murów tablice w śródmieściu i pi zenieśc ja pra
wie przez pół mitsra, ł akt ten świadczy tylko o 
braku policyantów w e Lwowie. Dziwić się za tem 
nie należy, że kradzieże włamania i- rabunki są we 
Lwowie na .porządku dziennym. Czas jut chyba 
najpóźniejszy, ażeby liczbę policyantów w e Lw o
wie powiększyć, calem zabezpieczenia mierna i 
życia mieszkańców Lwowia.

>(— ) Kradzfcze strychowe. MSnionei nocy do
stali się przez okno stry chowe niewy śledzeni do- 
tyahczais złodzieje na strych realności przy uJcy 
Szkarpowej 1. 3, skąd! zabrali Barnardowi Fiscbo- 
w i bieliznę wartości 3000 kor. —  Z zamkniętego 
strychu -przy ul. Żółkiewskiej 1. 15, skradz ono 
wczoraj na szkodę Katarzyny Knośniak bieliznę 
wartości 2940 koron. Kjraidzieży dokonanej w 
dzień me zauważył nikt w  kamienicy.

(— ) .Amatorzy srebra i słodyczy dostali się 
mulonej nocy przez okno podwórzowe do cu- 
(kierat Jana Kurka, przy ul. Pj dtarskied 1. 5. Z cu
kierni zabrali 14 łyżeczek srebro  oh i znaczniej
szą ilość stcidtyczy. Poszkodowany oblicza >zfcodą 
wyrządzoną tą kradzieżą ponad 6000 kor.

(—) zW lair samobójczy. Z -powodu niesnasek 
familijnych 20-letnia Aniela S., zamieszkała ;przy 
ul. Grooeokiej 1. 55, wczoraj w  zamiarze samo
bójczym napiła się jewasu solnego. Wezwane Po
gotowi c ratunkowe po uidzicteuru pierwszej po
mocy odwiozło desperatikę w stanie groźnym do 
szpitala.

( —) Włamania z. zamkniętego mieszkania 
Olgi Żerebeck tej i Katarzyny StecbnoWicz przy 
ul. Kopernika 1. 7, skradziono wczoraj srardcoDę 
wartości' poinad 30.000 -kor. Sprawcy zabrali tak
że  1200 kor. gotówiką. Policya sprawców włama
nia już aresztowała. Skradzionych rzeczy i go
tówki dotychczas od nich nie odebrano. — Doz 
mi eszkania Mojżesza Kormana przy uŁ Berka Jo- 
selewńcza 1. 23 dostali się dotychczas nie wyśle
dzeni sprawcy za pc.nocą wytrycha. Po rozbiciu 
*zaf zabrali garderobę wartości 20.000 kor.

(— ) aZagadka. Z zamkniętego magazynu ce
gielni na Rodnarówce 1. 4, skradziono pas 10 m. 
długi wartości 10.000 kor. Kradzież ta jest zagad
ką dla właściciela ceg elni, bo zamki u drzwi 1 
okna są nie naruszone. Rozwiązanie tej zagadki 
poruczył poszJkoaowa-ny tutejszej poiicyi.

(— ) Jaua Nowaka, rodem z Piekar, igiubernii 
kościółeckiej, który został rozstrzelany w  sobotę 
za napad bandycki dokonany na rodzime Kessle- 
rów — o czem donosiliśmy — poszukują władze 
tamtejsze. Wedle nadesłanego do Lwowa pisma, 
Nowak brał udział, jako komendant w  kilku ban
dyckich napadach dokonanych w powiecie pińczo- 
wskim.

(— ) Uduszenie dzidka. Łdmmiid K a sp rzy k  
asystent pocztowy wraz ze swą żoną Marya, wy
jechali przedwczoraj rano do Szczerca na wesele, 
pozostawiając syna swego Czesława, liczącego 
4VŁ miesiąca .pod opieką krewnej 20-Ietniej Domi- 
celi Kasprzr dkiej. Po powrocie do domiu rodzice 
zastali dziecię swe nieżywe. Wezwany -lekarz 
dzielnicowy dr. Kielanów ski po oglądnięciu awłok 
stwierdził, i'ż dziecię zmanło wskutek uduszenia. 
Stwierdzono 'akże, że Domioela Kasprzycka w 
nocy dziecię zawinęła w  pośc:el i położyła obok 
siebie. Na 'polecenie dra Kielanów skiego zwłoki 
dziecięcia odesłano do Instytutu medycyny sądo
wej, Domicelę Kasprzycką zaś aresztowano.

(x) Jak we Lw ow ie! Na pocieszenie magistra
tu król. sto’ , miasta Lw owa i lwowskiej poiicyi 
notujemy następujący fakt: Do ‘tut. szpitala pow
szechnego przywieziono wczoraj z Radziechowy 
■ ^^heindlę'Bary, żone kpoca. Baiy oized-

wczoraj, idiąc ulicą w Radzi echo wie pośliznęła sig 
i upadła, łamiąc prawą nogę.

KOMUNIKATy.

Kursy nauk politycznych i admkiłfwwcyjiiych 
w Lublinie. Pod kierownictwem szefa biura pre- 
zyoyainego wojew. lubetlskiego prof. dra Tadeu
sza Ililarowicza, rozpoczynają się 19 bm. w Lu
blinie kursy nauk politycznych i administracyj
nych. Kurs ogólny trwać będzie 3 mie.Mące; w y
kładać n-a nim będą profesorowie un wersytetu i 
urzędnicy-praktycy. Po ukończeniu Kursu ogólne
go nastąpią kursy szczegółowe.

KoHhgya apelacyjna podatku dochodowego. W 
dniu 12. k iego  192u skończyły się kilkudniowa 
posiedzenia małopolskiej komisyi apelacyjnej po
datku dochodowego, na których załatwiono zna- 
[czniejszą dość zaiegtych rekursów. Załatwione 
r/tkursy dotyczyły tak podatku dochodowego lak 
i wojennego (od zysków wojennych).

PodzIęKOw ani-. Referat Oświatowy ROTi. 
Lwów, składa serdeczne podziękowanie za łaska
we ofiarowanie książek do biblioteki żołnierskiej 
parniom: Czerrkawskiej, Moraw i ecki ej, Marrosanyi, 
a olakiewiczow'ej —  panom: Oupczyiis-ki-cmu, Ja- 
hlowi. dr. Olszewskiemu, rach. Paszkudzkit-mu i. 
Zarządowi Związiku Okresowego T-SL. jak rów- 
-nieb skromnym ofiarodawcom i ofiairodawczy - 
niom, których nazwiska nie są nam znane.

Z Komitetu mazurskiego przesyłają nam nasię- 
piłjące wyjaśnienie: Prasa polska zapisuje niesłu
sznie nasze wysiłki na konto Kom. Warmińskiego. 
I tak podatno w  -Sprawozdaniu z przyjazdu wojsk 
angielskich przeznaczonych do okupacyi Warmii 
i Mazur, że pociąga oczekiwał między innymi 
„Warmiński Komitet Plebiscytowy” , noacza s gdy 
delegacyę zorganizował Komitet Mazurski. W czo
raj zaś jeden z dzienników umieścił mylny tele
gram o wiecu plebiscytowym w Krakowie, miano
wicie, i l  przemawiali delegaci z Warmii, byli- to 
jednak delegaci, Komitetu Mazurskiego, sam wiec 
zaś zoorganizewany był z inlcya-tywy ekspozy
tury małopolskiej Komitetu Mazuirs kiego. Nad
mieniamy wreszcie, że Komitet WarnrńsKi .w 
Warszawie, obecnie nie istnieje, że w  Warsza
wie ma tylko swego ^aisitępcę i że zastępcy tem i 
i jego współpracownikowi biui owemu oddaliśmy 
do tdyspozycyi swoje biura i swoich współpracow
ników.

Biuro prasowe ministerstwa skarbu komunito 
je: W  jednym z najbliższych . Dziennocow Praw  
Państwa ukaże się rozporządzenie wykonawcze 
do usta wy z 30. l,-poa z. r. Dziennik Praw Państwa 
Nr. 65 póz, 391 o  tymczasowej organizacji władz 
i u-r-zędów skarbowych. Rozporządzenie wprowa
dza w  ty  c ii z dniem 1. kwietnii br„ na razie na 
obszarze województw białostockiego kieleckiego, 
lubelskiego, łódzkiego, warszawskiego i mla-sta 
stołecznego Warszawy; 5 Izb skarbowych z sie
dzibami: w  Białymstoku, Kielcach, Lublinie, Lo
dzi i Warszawie, nadto urzędy skarbowe dla po
datków i opłat skarbowych, urzędy skarbowa- 
akcyzowe i m oropoów  państwowych tudzież ka
sy skarbowe. Rozporządzenie wykonawcze za
wiera między innymi szczegółowe przepisy o za< 
kresie działania Izb skarbowych, urzędów skar
bowych, tudzież dóktadne instrukeye dla urzędni
ków tych władz i urzędów. Wszystkie ie wistnuk- 
cye ukażą sie w  najbliższym numerze Dziennika 
urzędowego ministerstwa- skarbu.. Zastosowanie w 
praktyce przepisów rozporządzenia wykonawcze
go Jak i instrukcyi zaprowadzi jednolitość w czyn
nościach Władz i .urzędów skarbowych i zapewni 
możność normalnego ich fu-nkeyonowania.

W ielkie prz< dstayienie k-oaretowe re wspóiu- 
a/iałem najieperych sił ^Młocłej Sceny" odbądcie się we 
środą 18 k  m. w Teatrze wodewilowym Bilety -w Salo
nie obiazów Z Reiieia, 3-go Maja l i  a. 20240

1—o—
Ignacy FrfedmJsnn. światowej sławy pianista i 

kompozytor, wystąpi we Lwowie z jedynym kon
certem d. 27 bm. W  progro-mtó Bach, Chopin, 
Schumann Scriabin, Fric-dinann 5i Liszt. Cały 
Lw ów  tmizyka'ny pospwszi / radością na ten 
koncert znakomitego pianisty, którego miasto na
sze gościło jeszcze przed woina, Bilety do nabyciu 
w  .składzie fortepianów PołónieckLgo. id. Tari- 
si-ie; 9°34
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Polski związek narciarski urządza I. polskie1 
zawody związkowe w  Zakopanem, dnia 21. i 22.
iutsgo br.

Programem zawodów objęte są: Bieg gl., (o 
mistrzostwo Polski) juniorów, pań, strzelców 
podhalańskich; z przeszkodami ja"d» popisowa 
(slalom) i skoki.

W  dniu 23. lutego odbędą się na t-orze w  Ku
źnicach zawody bobsteighowe i saneczkowe.

Wobec wielkiego zainteresowania się zawo
dami szerokich kol sportowych, spodziewany jest 
w *ym czasie wielki zjazd w Zakopanem.

Kraków, 16, Itóego. — Radio Poldhu. Wczoraj 
odbyły się w  Dublinie międzynarodowe zapasy 
footbalowe zakończone zwycięstwem Anglii nad 
Irlanayą w stosunku 14 do 11.

Defraudacya 96.000 marek.
Z 96.000 odebrano 21.000,

W Ino, 16. lutego.
Tydzień temu Kazimierz Łukaszewicz, pod

chorąży 4 lubelskiego baonu etapowego w Wilnie, 
v rzymal rozkaz

podniesienia 96.000 mk.
, kasy wojskowej w  Baranowiczach.

Łukaszewicz rozkaz spełnił i pieniądze pod
niósł lecz zamiast do Wilna z pieniędzmi 

powędrował do Warszawy.
Znajomy jego zaprojektował nabycie w  Po

rwaniu rozmaitych artykułów spożywczych (sa
charyny, mydła łtp.) i sprowadzenie tego wszyst
kiego do Warszawy, gdzie teraz będzte można 
sprzedać z bardzo pokaźnym zyskiem.

Zachębony ponęinemi perspektywami. Łuka
szewicz zawar! ze swvm znajomym i na
przedsięwzięcie

przeznaczył 75 tysięcy marek 
z podniesionej przez siebie sumy. *

Znajomy udał się natychmiast do Poznania 
a tymczasem Łukaszewicz wynajdując rozmaite 
powody opóźnienia powrotu
  listownie I telegraficznie uspokajał

m m m im m & g m M m w * m m m m m m  
N a s r e b r n y m  e K ra n ie .

przełożonych 1 zapewniał, że lada dzień przybę
dzie do Wilna. Tymczasem na określony termin 
„spólniiik" z Poznania nie powrócił, a tem samem 
i Ł. terminu powrotu do Wilna nie dotrzymał. 
Wszelkie motywy usprawiedliwiania pobytu swe
go w Warszawie wyczerpały się —  i ostatecznie 
władze sądowo-śledcze aresztowały wczoraj Łu
kaszewicza. przy którym

znaleziono 21 tysięcy mk. z sumy 96 tysięcy.
W  następstwie został także aresztowany w Po
znaniu wspólnik jego.

Ł. oskarżony o przestępstwo służbowe osa
dzony został w więzieniu; sprawę skierowano dc 
wojskowych władz prokuratorskich

Mordercy rodziny carskiej przed sądem.
Proces w Permie. —  Czternaście wyroków śmierci.

Moskwa w  lutym.

Bolszewicka „Prawda" wychodząca w  Mo
skwie podaje sprawozdanie o rozprawie przeciw 
mordercom, rodziny carskiej. Proces odbył się 
przed trybunałem rewolucyjnym w  Permie. Roz
prawa prowadzoną była w  tym duchu, ażeby w y
kazać że odpowiedzialność za morderstwo nie spa
da na rząd sowiecki, lecz, że zbrodnie popełnione, 
były inspirowane przez rewoiucyonistów lewico
wych. Proces trwał dwa dni, oskarżonych było 25 
Osób, między nimi trzej członkowie sowietu z Je- 
katerynburga, gdzie mord popełniono, i dwie ko
biety. Reszta oskarżonych należała do straży 
strzegącej rodziny carskiej. Zarzucano oskarżo
nym zamordowanie cara, carowej i jej córek Oligi, 
Maryi i Anastazyi oraz dwóch osób z orszaku. — 
Zwraca uwagę fakt, że w tem oficyalnem sprawo
zdaniu nie ma wzmianki o b. carewiczu Aleksymi i

o Wielkiej Księżnej Tatjanie, czwartej córce ca
rowej.

Główny oskarżony jachułow oświadczył że 
mord .popełniony został z micyatywy socyalnycli 
rewoiucyonistów, do których partyi przynależał. 
Gdy Czeoho-Stowacy zbliżali się do Jekąteryn- 
burga, zaczęły ówczesne władze rewolucyjne 
przyjmować chwiejne stanowisko, Jachułow ko
rzystał z tej chwili, aby zamordować rodzinę car
ską. Przyznał, że był obecny przy egzekucyi, 
przeczy jednak, jakoby przy plądrowaniu zwłok 
miał udział. Przed rozstrzelaniem Miikolaj II zawo
łał rzekomo: „Za moją śmierć naród przeklnie 
bolszewików". Sąd skazał Jachułowa na śmierć, 
a prócz niego skazano jeszcze na śrmerć czterech 
innych członków partyi socyalno-rewolucyjnej i 
dziewięciu członków straży.

W y K r / c i e  m i l i o n o w y c h  n a d u ż y ć !
Na tropie fałszerzy papierosów i sacharyny, 

klór.ty masowo zatruwali ludzi.

SZ$Ł MIŁOŚCI.
Premiera w kinoteatrze „Kopernik"

Lwów, 17. lutego.
nistorye, które opowiada autor angielski t. j. 

powicściopisarz są przeważnie pogodne. P rzy 
pomnijmy sobie tyfco Dickensa. Ten kraj właśnie 
mgłą otulony, poprzez którą nieraz trudno jest 
przebić się promieniom słonecznym — umie jak 
rzadko który z narodów słoneczne snuć opowie
ści rozjaśniające duszę ludzką, a nam trzeba tak 
tej stoneczności, tej pogody, tej radości życia, 
albo raczej tej umiejętności zadowolenia się 
wszystkiem i niczetn, tej zdolności szukania nie
potrzebnych tragedyi a w  razie spotkania się z 
niemi, tam gdzie nie sposób ich wyminąć, spojrzeć 
ort mocno w  oczy, chwycić za kark. odsunąć L . . 
przejść. 1 ego powinniśmy się nauczyć w każdej 
dziedzinie życia. Ta .pogoda powinna nam towa
rzyszyć i w  sprawach miłości, która daje wpraw
dzie rozkosz, ale umie zbyt często zaciemniać hory
zont żyda. Ta myśl kierowała widocznie autorem 
sztuki, która nosi wabiący tytuł: „Szał miłości"! 
Widz ani przypuszcza, że tkwią w niej uśmiechy 
cza równe, tęsknoty łagodne, słowem że właści
wie szał umiejscowiony jest tylko w tytule. Naj
piękniejsze w świecie historye odsłania się przed 
przepełnioną widownią.

Bogaty i wcale przystojny Robert Hyde o- 
znajfnia właśni-# swoim przyjaciołom, że. ma za
miar zostać starym kawalerem. Pastor i lekarz 
uśmiechają się pobłażliwie. Wiedzą widocznie, iż 
taki, który grozi —  wpada najczęściej w  sidła. I 
cóż sie dzieje? W  tej samej chwili, w której z ust 
Roberta padają słowa decydujące na pozór o całej

Warszawa, 16 lutego.
(Telef.) (m). Tutejsze władze śledcze wpadły 

na trop tajnych fabryk fałszywych papierosów I 
sacharyny, oraz banderol rządowych. Już od daw
na można było zaobserwować fakt, że wtele osób 
po użyciu sacharyny zapadało na ciężkie choroby 
żołądka, a nierzadko i na owrzodzenie żołądka, 
wielu zaś palaczy zapadało n ostre zapalenie 
grdła. Już wtedy skonstatowano, że powodem 
tych chorób jest masowy wyrób fałszywych papie-

rosów 1 sacharyny. Obecnie skonstatowano, ze 
istnieją w Warlszawie zorganizowane na wielką 
skalę tajne fabryki tych fałszywych towarów. 
Z Warszawy transportowano te towary do Bia
łegostoku, a stamtąd rozsyłano do całej Polski, 
Opakowanie było łudząco podobne -do oryginalnego 
rządowego. W  związku z tą sprawą zaaresztowa- 
noAbrahama Kartlandera, Buohłiindera i Griinber. 
ga Nadużycia idą w miliony. Śledztwo w  toku.

jego przyszłości, pędzący drogą automobil wpada 
do rowu a piękna córka i piękniejsza jeszcze si«> 
strzenica ledwo uchodzą z życiem. Ponieważ w y
padek ten zdarzył się niedaleko pałacu Roberta, 
piękne podróżne znalazły gościnę. Ciotka jest zu
pełnie zdrowa, siostrzenica natomiast musi jakiś 
czas poleżeć w  łóżku. Amor wkrada się między 
młodych i przyjaciele są Wkrótce proszeni na- ślub. 
Robert zakochał się na śmierć i życie w  pięknej 
dziewczynie i zapomniał o wszystkich postano
wieniach. Są bardzo szczęśliwi — to prawda. Ale 
Robert ma jedną wielką namiętność: polowanie! 
I dlatego młoda małżonka często zostaje sama i 
nudzi się. Pastor, przyjaciel obojga, powiada, iż 
macierzyństwo zamienia ognisko domowe w ogród 
pełea słońca. Młoda żonka godzi się z tem, ale 
cóż? Robert poluje! p isz- więc pani mężatka list 
do ciotki, która nie rozumiejąc dobrze treści listu 
przyjeżdża w  odwiedziny i przywozi całe towa
rzystwo z sobą. Robert jest w  rozpaczy —  ale 
musi robić jako gospodarz honory domu. Wnet 
kwitnie wspaniała zabawa. Ciotlka proponuje aby 
odegrać coś Szekspira. Z początku mowa o Ro
meo i Julii, potem jednak jeden z młodych panów 
nadskakujących żonie Roberta proponuje „Otella" 
ponieważ uchwycił wzrok pełen zazdrości pana 
domu. Rolę Otella powierzono Robertowi, Desde- 
monę, żonie jego. Rozpoczynają się próby, towa
rzystwo bawi się cudownie, flirtuję — a Robert 
jest wściekle zazdrosny 'jak  na rzetelnego Otella 
patrzy! Zdaje mu się, że żona go zdradza. Chwy
cił świstek papieru, który ów  młodzieniec zapisał 
gorącemi słowami. Robert pewny, iż to d‘o jego 
żony, mimo iż niema adresu. Schadzka naznaczo
na na noc jutrzejszą.- Robert chwyta się wybiegu 
tylekroć już praktykowanego przez niepoczytal
nych mężów. Wyjeżdża autem pod .pozorem w e
zwania na -posiedzenie i. . . wraca. Noc księżyco
wa. Nagle na gzymsie pierwszego piętra zjawia

się jakaś postać. To  on! To gach! Robert biegnie 
do ppkoju żony. Otwiera drżącą ręką drzwi. — 
Niema nikogo! Więc budzi nieszczęsną, zdumioną: 
Gdzie twój kochanek?

Młoda kobieta pewną jest, że rola Otella 
przewróciła m.u w  głowie. Wreszc e nadchodzi 
dzień przedstawienia. Amatorzy grają doskonale, 
pałac pełny jest gości. Nadchodzi scena udusze
nia Desdemtony. Otello-Rotoert gra pysznie! 
Wściekły rzuca się na Desdemonę i du®' ją. Pu
bliczność bije brawa. Ale nagle czyni się śmier
telna cisza. Oczy Desdemony zaszły istotnie biel
mem śm erci! Robert doprawdy zadusił swą u- 
koohaną żonę. I podczas, gdy goście otoczył: u- 
marłą z jękiem i Płaczem, Otello-Robert rzuca 
się w przepaść...

Upadł tak mocno, że... wreszcie się zbudził. 
Bo zrozumiecie? — to sen był przykry. W  istocie 
Robert nie był talki —  dziki. Przespał się i spo
strzegł, że tu modna inne, weselsze wyjście zra- 
leść. Bierze młodego flirciarza za kark, przerzu
ca na ziemię, lak wiązkę, siana, potem zawozi 
własporę znie na małym wózku dio kałuży wiej
skiej. Tu kąpiel otrzeźwiła młodego panka. Ro
bert zaś i jego żona 'kochają się i idąc za radą 
pastora w  rok później pochylają się. nad' 'kołyską. 
Morał tej sztuki powiada wyraźnie, iż: mąż po
winien -się stanowczo przespać zanim zrob awan
turę swej żoie i jei wielbicielowi1. Widz, który już 
wzdrygnął się przed wdziękiem Otella i czuł 
szczery żal, uśm'e'cha się pogodnie i powiada: 
Piękna sztuka! a jak bajecznie grana! Jakie wnę
trza pałacu angielskiego, jakie stroje, jakie po
mysły dekoracyjne! Entuzjazm panował jak zwy- 
l'kle w  Koperniku i radość, że znów dano publicz
ności tak niezwykłą biesiadę. Sztukę poprzedziły 
widoki z Barritz. Tak! teraz będziemy podróże 
zagranicę odbywać... na filmie!

Nora.
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Wstrząsająca do głębi duszy 
wrażenie, wywiera tutaj gra 
znak^nitej artystki dramat.

od 1r bm. fenomenalnej piękności rć* 
welacyjny dramat w 5 wielkich akt. pt,

HILDY WOLTER.
K S U K A  I V Y : H O W J U I I I

Mm  maiurycine i ui psi ,i«ją« „MIUM"
Kraków, ul. Grodzka 32, II. p. ,

(Kierownik fachowy przyjmuje od 3—4 popoi., w nie
dzielę i święta od 11— 12 przedpoł.. sekretaryat czynny
od 9— 1 i 3— 5). 1. Kursa gimnazyalne, realne i sem n i- 
ryjne jednoroczne i dwuletnie. 2. Kursa półroczne dia 
aprobowanych. 3. Kursa przygotow. do egz. z Id. V ' i 

VI. 4. Kursa wydziałowe dla P. T. nauczycielstwa; 
5. Kursa korespond. (do wszystkich powyższych grup) 
umożliwiają dokładne i szybkie przygotowanie do egza- 
mioów za pomocą miesięcznych instruk yi i sprawozdań 
t  przebiegu nauki na kursach zbiorowych. Uczą profeso
rowie szkół średnich i semin. naucz. — Wszelkie instru- 

k ye i prospekta bezpłatnie. 20215

Uczę języka francuskiego, niemieckiego i gry na forte
pianie. Bema 10 parter na lewo. 20244

I PC SADY I PRACE 1
B lansltta z wieloletnią praktyką, specyalista w  buchał 

teryi fabrycznej, rutynowany korespondent polsko-nie
miecki z uniwersyteckiem wy’ ształceniem, obecnie na
czelny buchalter poważnego Tow. Akc. zmieniłby po
sadę. Reflektuje tylko na stanowisko kierujące we 
większem przedsiębiorstwie fabrycznem i wysoką płacę. 
Podejmuje się też zakładania, uporządkowania i rewi- 
n i ksiąg, sporządzenia bilansów w godzim.ch popołu
dniowych. Zgłoszenia nieanonimowe pod .Ryczałt* do 
Administraeyi za okazaniem kwitu inseratowego. 20237

Pomocnik handlowy, młody, inteligentny z dz ału 
dywanów i materyi meblowych lub bławatnego, 
poszukiwany natychmiast do pierwszorzędne] fir- 
m,>. Ofer y pod .Towarzystwo akcyjne* do biura 
Sokołowskiego. 20245

I
stare

Bi

KUPNC, SPRZEDAŻ, ZAMIANA

*e papiery i akta .kapuje fabryka papieru Fryna. —
iższa wiadomość : Se ler, Krasickieh 8. 20099

D rzew o  rąbane, bukowe i grabowe po 25 kor. za cetnar, 
ta że z dostawą do domu — oraz jamnika łanowego 
sprzedam. Łyczaków 108, Iwanowski. 20122

'Jrządzenie kilku pokoi, suknia żałobna, kostyum czar
ny do sprzedania. Szymonowiczów 9, boczna Listo- 
pada. 20227

Willa 16 ubikacyi do sprzedania. Szymonowiczów 1. 9, 
boczna Listopada. 20228

Sci nk'< i dwie lady mahoniowe zaraz do sprzedania; 
Wiadomość w biurze dzienników Sokołowskiego, Ja
giellońska 1 7. 20249

Meble różnego rodzaju, kompletne modue sypialnie, sa 
len mahoniowy i urządzenia kuchenne tanio do naby
cia. .Doroteum*, Sapiehy 34. 20189

s MIESZKANIA, L 3KA1.1, SKL2?/
Poszukuję w śródmieściu pokoju skromnie nmeb owa- 

nego, osobne wejście. Zdłoszenta do Administrącyi 
pod „A. B.* 202-5

1000—1500 kor. zn wyszukanie pomięszkania, składają
cego się z i lub 2 pokoi i kuchni o ile możności z 
komfortem, gazem i elektryką. Zgłoszenia pisemne dc 
Adm. .Gazety Wiecz." pod .Stały lokator*. 20241

n o m a i T a 1
A D O R V  weneryczne, skórne, zastarzałe —  

V # n U W D I  leczy specyalista Dr. FR1SCH, 
ulica WA-ŁOWA L.11. — Wstrzykiwanie preparatu Neo- 
Slver*anu tylko przed południem. 19330

Blfli/r EZEKOiiftDfl
WYROBU FABRYKI CUKRÓW I CZEKOLADY

Jan Hoflinger
Lwów, Rutowsklego 8. 20157

W  o s ą d z i e  do  nabyc i a .

Poszukuje potyczki
do atu tysięcy koron z dobrem oprocentowaniem 
na dobrą hipotekę kamienicy lwowskiej. Wiado
mość adwokat ul. Kościuszki 24, drzwi Nr. 5, 
w godzinach między 4 a 5 po południu. 20247

K A W 4A R N I A  K R E M f
(H O T EL .C O R SO 1*
Lwów, ul. Legionów i. 41

(naprzeciw Teatru m e jsk ieg j)

ponownie otwarta poleca wyśmienitą kawę, cze
koladę i inne napoje. —  CENY: Kawa biała 2 K, 
herbata z sokiem 2 K, czekolada 5 K, mleko 3 K. 
Poleca się śniadania, obiady i kolacye. —  Loka! 
otwarty od 5-tej rano do 11* tej w nocy. 20252 

O  łaskawe odwiedziny uprasza Zarząd.

K u p  ę  l o K o m o b i l ę
parową o sile 50—40 HP. w dobrym stan.o. 

Oferty;
Ini. JULIUSZ RE1NIGER

Stanisławów, Lipowa 70. 20153

Sprzedam kamienice
przy ulicy Sykstuskiej blizko uiicy Legionów z 
komfortem i sklepami z wkładem 450.000 kor. 
Wiadomość adwokat ul. Kościuszki 24, drzwi Nr. 5, 
w godzinach między 4 a 5 po południu. 20246

i Pinia sin techniczną
do prowadzenia gorzelni

przemysłowej i Rai mery i spisytusu poszukuje się. Zgło
szenia pisemne pod .Gorzelnik" do Biura ogłoszeń Feli

ksa Stattera, Kraków, Grodzka 13. 20261

KAŻDY PALACZ MUSI PRZYZNAĆ. 
IB TUTKI 1 BIBUŁKI CYDARETOWB

J.WANDERER
Kraków, ul. Zyblikiewicza 11 a

poleca do natychmiastowej dostawy z działu 
elektrotechnicznego : 

żarówki el. (25 l 60 Wolt), plecionkę cynkową 
i płyty fibrowe voj. lecz bardzo trwała.

Z działu technicznego: 
płyty gumowe z wkł.. płyty .Salamander*,
sznur asbestowy, weie konopna Nr. 6., gumowe 
z wkł. 3/8 Salemanoer toczki szm!rg!owe „Rap- 
pold* laski do pasów (Rieinan wacni) przedw.
k ‘rętaki spir. aparaty do wodowskasu oryg.

Klingera (kompiatne). 20214

Kral. Zakład Odzieży
w ie lk a  P o IsK a ln s ty tu c y a H a n -  
d lo w a  w e  L w o w ie , u l. J a g ie l
lo ń s k a  2 0 —22, przyjm ie za raz  

z d o ln e g o  sam o d z ie ln ego
buchaltera b i la n s is tę
w y tra w n  ego w  wszelk ich , a g e n 
dach  w  zak res  b u  c h a ł  t e r y  i 
w chodzących . W y n a g ro d z e n ie  
w e d łu g  um ow y. — Zgłoszenia z
dołączeniem odpisów świadectw i poda
niem referencyi należy wnosić do Biura 

Naczelnego Szefa Buchalteryi. 2026

iiSOLAU
SA NAJLEPSZE.

«

Ż e l a z o  f a s o n o w e
blachę cynkowaną i czarną, osie d > wozów gospo. 
darczych, gwoździe, złom maszyn, do przetopienia 

zakupi zaraz i w każdej ilośei 19933
n e w i p r i m "  f a b r y k a  m a s z y n

„ U S W i ę C i m  ,  ROLNICZYCH 
w  O św ięc im iu .

Zapalniczki I kamyczki
do tyehże, l a t a r k i  elektryczne i b a t e r y e  poleca 

dla hurtowników

O S K A R  F A S S L E R
magazyn przyborów elektrycznych 19899 

LW Ó W , Sykstunk* 29 -  pi. M aryackl 4.

KOLPORTERÓW
do roznoszenia gazet poszukuje się 

natychmiast.
Zgłoszenia do Administraeyi .Gazety Wie

czornej, Sokoła 4.

S I E C Z K A R N I E ,  M Ł Y N K I ,  B R O N Y .  KIE*a TY, ULE
WYR ,B 'A  M A S O W O

OŚWIĘCIM1
f a b r y k a  m a szy n  i n a r z ę d z i  r o l n i c z y c h  
W  O Ś W I Ę C I M I U  (M a ło p o ls k o ) .  18767

99

Niniejszem zawiadamia się P. T. Publiczność, że CZAS
id p r a s z o r i  Stuli Mim Henr. WSUNEJ o d n o w i ć

przy ul. Rutowskle^^23 20148
rorpoczyn i się K U R S  T  A  N  C  O  W «
W;iisv przyjmuje się eodziem.la w kared. Rynek 3, IL t>.

PRZEDPŁATĘ!

DOM HANDLOW Y
KOWALSKI, GOiŃSKI i S-ka

HURTOWNY SKŁAD
d lą Z A O P A T R Y W P f i  K O O P E R A T Y W  S T O W A R Z Y S Z E Ń  
SPÓŁDZIELCZYCH oraz IM STYTU C YIP ftŃ m  I ARMII

W AR S2AW U , B IE U A S K A  99. — T a ia fon  2 4 1 -0 7 .
Posiadamy na składzie towary; S U k n a  krajOWE i aiig eIsMb,
karty, c s j g , płótna, cksfordy, flanele, fryketaje, k i c i ,  € E U -  
W ’ £  męskieI damskie. B U T Y  z cholewami czarne i żółle, galan-  
łeryę, norymberszczyzną, koronki, tiule, ftaffy, pastą do obuwia Ifi.

.V



?fr. 8 „GAŻFTA WIECZORNA" Nr, 5086

m r w y Wó b  ±&m aw y itw

I TUT KI I BlJUlfiCa LYtiMlhT.
kUMPRZSDmEJSZEJ PRZED WOJ £ N. JAKOŚCI 
SE . I S B D O H r a n M M M M H M M M

9D ROKU 1180 ISTNIEJĄCY
HftlDEb HBHBATY I KAWY
2M U ID A  R1EDLA
WE LWOWIE. UL. RU TO W SilEGO  3.

POLECI 19094

I!
W HAiniZEIJ KEJJ :Y3i* GuT U O C H

Koniczynę, Tymotkę
i iszeiHie iis m i poje i

kupuje i prosi o  nadsyłanie o fe r t 20192

&ASIK R O L N I C Z Y
W £  L W O W J E , U  .  K O P S E N y C A  L . 2 0 .

„ A R S «

L W Ó W ,  STKSfUSKA L. 32
DZIAŁY: Fato^ynkotf.sfia, Autotypia, Fotoiito- 
grafie, §,viatłodruk, P większen.a, Njgografia. 
W YKONUJE: artystycrne klisze jedno i wielo
barwne dla il-istracyi dzieł artystycznych, dzienni
ków. czasopirui, anonsów, cenników, książek i t. p.

20007

Ź i  s ł a f o ,  b r y l a n t y ,
srebro, dyamsnty i złote ZEGARKI

płaci nalsumtennlal
S S . O u t t e r m a n ,  Syksfuska ił.

20142

\m !Mzi om ioflzi«

AFISZE
na stasyacb kolejowych,
Wyłączna prawo do umhszcFanla afiszy 

na wszystkich dworcach P. K. P.
posiada

Polski Toonrz. księgarni ho ejnuiych
=  ł5RUCHłiSS

Lwów, ul. Zielona 6, II. p.
Na żądanie wvśyła się szczegółowo 

oferty, —  Zdolni akwizytorzy poszu
kiwali. 20229A  kiv

wL

Terpcmyne
białą w  najlepszym gaiun- 
u, bez zapachu, kuplę  

w nieograniczonych ilo 
ściach w ładunkach wa
gonowych. (Oferty z ce
nami i próbkami uprasza 
się przesyłać: Warszawa, 
Skrzynka Poczto 'va  166. 
Ofe.ty pośredników nie 

będą uwzględnione.

DRZEWO
dębowe w  p erws7orzęć- 
nym gatunku w  klocach, 
w kie 'cach posaclzkow, 
w  desk ch i t p.‘, kuplę 

ien g ijs i umych ilo 
ściach. — Zawrę umowę 
z tartak >mi i gospodar
stwami leśnemi na stałe 

dostawy. 20217 
,Szczegółowe oferty w  ję
ku polskim lub francurlr,, 
począwszy od S wagonów  
conajmniej, proszę p-zc- 
syhć: Warszawa, Skrz. 
Pocztowa 166. Oferty po- 
średrikow stanowczo nie 

- będą uwzględnione

RATUJCIE WCCj S Y !
Psycho - trenolog SZYł-LER- 
SZKOLN1K (autor prac n?u- 
owych), wszystkim cierpią

cy n na łupież i wyp danie 
włosów wysył i cenne wska
zówki i rady bezinterecow- 
■ue. . aresowac: Psycho-..en. 
log Szyller-Szkolnik, War- 
s. iwa, Piękna 25 (rógMar- 
szałkowsKiej). 20220

flifu? barie
Kraków, Starowiślna 1. 19, 

pcleco:
Cement portlandzki: Górka, 
S/czakowa i Podgórze. 
Gips murarski, sztukatorski i 
alabastrowy, wrpno skaliste 
i proszkowe, nawozowe i hy 
drauliczne (R mancement), 
dachówkę w  różnych gatun
kach, łupek csbestowy, pap-; 

dachową i i -'. 197 -1

T A P E T Y
w najw iększym  w ybo-ze

D \ WANIKi:
tapetow e 20045

C E R A T Y
im it. na rto ly  

po leca  skład tapet

flora i l ip l
LWÓW, Sykstuska 18.

Filia Lwów, AsnyMa 11 pariar

BIURO TECHNICZNO • H A JD l-
SKA Z GGR. ODP.

W  W A R S Z A W I E ,  Ś w ,  K  R Ż Y S K A  3 5 .

POLECA t e  SKŁADOWI 

TOKARNIE iclazne od 1—45 mefrhw 
WIERTARKI dJ 50 mm.
FRYNERKl uniwersalne 1 poziome 
ŚW IDRY, PALNIKI l f. p.
M OTORY 1 wszelkie artykuły fei tintcz. (fp. 
MAT1RYAŁY czcion' owe, mefale, armatury

DOSTRRCZB wszelkich urządzeń warsztató
w/eh i wie koprzemysłowyeh w maszynach 
I narzędziach.

ZAKUFU1E rałe urządzenia przsmysłcue, fam 
metale i f. d, 20055

Ikro mir. WftltfflWfl, SWłłiTORRZYSiifl 33. 
bÓCŹ Begieinlana l i  ŁCOS Is )!u 11. Rrtst

i r ■

SP. Z OCR. POR.

WE L W O ^ ,  AKADEMICKA 23
ofernje do natychmiastowej dostaw y;

GATRY horyzontalne i pionowe 
MASZYNY do obróbki drzewa 
MASZYNY CESISLMANE 
L0K0M06ILE parowe 
MOTORY ropne 

MASZYNY automat, do fabrykacji zapałek

20093

Czółenka do maszyn do szych
po eca 199

FISpł SltO 15!Et lii[® ffi
XiZEF Q ISLAM ANN, ul. Snladechlch 6 (Im Mtalil M u TS -

N U S S D O R F A
PROSZEK DO PRANIA, ŁUG, FARBKA OO ÓIELIZW* —W . ..r,, 1 nnwnn U1L.L1ŁM
P R O S Z E K  DO MYCIA RĄK i NACZYNIA, j_k« tr 
PASTA CO CZYSZCZENIA METALI 5ą najlepszyn 
światowymi wyrobsm:. VST Wszędzie do nabyci,

Bliż.-zych informacyi udziela: 2014

W E  L W O W I F ,  Z I E L O N A  53
FILIE: W  Krakow ie: Ed. Kamsler, M. Statter Ge 
trud> 19, W S ł n s ła m ^ w  e i  Gjlicya, Trybunalska 
W  P r i e n u ł ł u :  Goldbe.g, Moniuszki 7, M. E, Sdrinei 
Jagiel.oóska5, W B o r y s ła w iu :  V" August, Drohobyckt

Drukiem Spółki drukarskiej .,Prasa“  ul. Sokoła 4, 
Nakładem --Spółki fikcyjne] wydawnicze?*

Redaktor .laczelny Dr. ROGER BATTAGLIA. 
C W y p *  redaktora naczelnego i redaktor odpowiedzialny JEP/Y KONARSKI


